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Jutro dzień Imienin J. C. W. W. X. M i c h a ł a  M i k o ł a j e - 
w i c z a ; tudzież święto wszystkich C e s a r s k i c h  Orderów.

Przez Najwyższe J. C. li. MOŚCI Rozkazy, posunięci 
za wysługę lat, na Assessorów Rollegjalnych: z Rad­
ców Honorowych: Sędzia Trybunału Ćyw: w Warsza- 
wie Korzeniowski. Pisarz Magazynu Solnego w Prze­
wozie Nurskim T/iieme, i p. o. Pisarza Magazynu Sol­
nego w Krynicy Podezaski. ze starszeństwem. Na 
Radców Honorowych: w komissji Rządowej Przy­
chodów i Skarbu: Starszy Jeometra Kierwiński, p. o. 
liomissarza Ekonomicznego Sierawski, i Dziennikarz 
Fa/ęc/d; Expedytor Konsumeyjriy rogatek Warsza­
wskich kozich?; p. o. Rewizora Kousumcyjnego oko­
pów Warszawskich Sztemborski, Pisarza Magazynu Sol­
nego w Alexocie Gibasiewicz, i Kontrolera Magazynu 
Solnego wNowej Alcxandrji Jeżewski, ze starszeństwem. 
—  Przez Postanowienia Rady Administracyjnej, w Wy­
dziale Kom: Rzą: Sprawiedliwości, m ianow ani: Pod­
prokurator przy Sądzie Kryminalnym Gub: Warszaws: 
Miko: Grabowski, p. o. Sędziego Prezydującego w Są­
dzie Pol: Popr: Wydz: Łęczyckiego; Właściciele d ó b r: 
Stani: Strzałkowski, i Winc: Mieszkowski, Sędziami 
Pokoju Ok r: Zgierskiego: Podprokurator przy Try: Cy: 
Gub: Płockiej, Marcin Pruszkowski, p.o. Podprokura­
tora przy Sądzie Kryminał: Gub: Warszawskiej; b. P i­
sarz Sądu Pol: Popr: Wydz: Lubełs:, Magister Prawa 
Winceri: Trepka, p. o. Assesora Prokuratorji w Króle­
stwie; Assesor Tryb: Cyw:Gub: Warsz: w Warszawie, 
Kandydat Prawa Karol Thime, p. o. Podprokuratora 
przy tymże Trybunale; Assesor Sądu Pol: Popraw: Ptu 
Warszaws: Wydz: Igo Frm .G łewiński. p. o. Assesora 
Tryb: Cyw: Gub: Warszaws: w Warszawie.— W Biurze 
Marszałka Szlachty Gub: Augustowskiej, m ianowany: 
p. o. Adjunkta w Banku Polskim Artur O rsdti, p. o. 
Starszego Sekretarza Kancclarji.

Zarząd Warszawskiego Óber-PoKcwąjslra, wezwał 
Wiuceutego Dobrzańskiego, syna właściciela domu Np 
500, w 1849 roku zagranicę zbiegłego, i obecnie win. 
Paryżu  przebywającego, ażeby w ciągu 6ci« tygodni 
od daty obecnego ogłoszenia, zgłosił się do najbliższego 
Urzędu Policyjnego, i bytność sw ą zameldował, a to pod 
rygorem art: 340 i 341 Kodexu kar głównych i po­
prawczych.

Jan Łukaszewicz, Komornik przy Sądzie Pokoju 
Okręgu Szadkowskiego, dla braku kaucji, w urzędo­
waniu zaw ieszony, z powodu stawienia now ej kaucji, 
do obowiązków przywrócouy został.

Panna Eliza Lazarew-Staniszczew, otrzymała od A- 
kademji C e s a r s k i e j  w Petersburgu, tytuł Artystki tej­
że Akademji, za obraz własnego jej utworu, przedsta­
wiający Starca  z córką swoją, żebrzącą o jałm użnę. 
(Z tern większą przyjemnością udzielamy tę wiadomość,

żc jak to nam wiadomo, Panna Fliza, nietyłko pierwsze 
początki w zawodzie malarskim, ale nawet i zupełne 
wykształcenie w tej sztuce, zawdzięcza tutejszym zna­
komitym Artystom i Profesorom Szkoły Sztuk P ię­
knych w W arszawie).
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Wczoraj, Rodzina i Przyjaciele, pragnąc uczcić pa­
mięć zmarłego ś. p. Referendarza Stanu Romana An­
drzeja h. Młodzian, Młodzianowskiego, zebrali się 
licznie w Kościele Archi-Katedralnym i Metropolital­
nym Śgo J a n a ,  dla oddania zgasłemu ostatniej posługi, 
i odprowadzenia zwłok Jego na smętarz Powązkowski. 
Pełen prawości i poczciwych zasad ś. p. Roman Mło­
dzianowski, umniejsza ,swym skonem liczbę dawnych 
Urzędników, z Wydziałów po b. Komissji Rządowej Woj­
ny w Królestwie. Zjednawszy sobie zażycia imię, jako 
Urzędnik, Mąż i Głowa rodziuy, unosi ze śmiercią, chlu­
bną pamięć po sobie, która długo między nami żyć bę­
dzie. Przy wyprowadzeniu zwłok na miejsce dosadne­
go spoczynku, exportował je JW .JX . P ra ła tDiałobrze- 
słci, Scholastyk Prześwietnej Kapituły Metropolitalnej 
W arszawskiej, poprzedzony będąc licznemi konwen­
tami tak zakouuemi jako i świeckiemi.

Powoli znikają ślady wielkiej armii Napoleona. 
Wczoraj umarł znów jeden z dzielnych jego żołnierzy, 
ś. p. Onufry de Skrzynno Dunin, b. Major b. W. P . 
Służył on od r. 1805. Ranny pod Koninem i Sando­
mierzem, w r. 1812 był przy oblężeniu R ygi. Dobry 
Kolega i stały Przyjaciel Otrzymał też piśmienne po­
dziękowanie Kolegów oddalając się do innego pułku. 
Exporlacja zwłok Jego. odbędzie się jutro o godz: 3ciej 
po południu, z Kościoła XX. Franciszkanów, na smę- 
tarż Powązkowski, a Nabożeństwo żałobne tegoż dnia 
i w tymże Kościele o godzinie ) Otej z ranra.

(Art: nad:). Miesiąc już m inął, jak śmierć wydarła 
z grona Małki i Siostry, ś. p. Julję Jesionowicz. Zbytek 
wrażenia nie dozwolił wówczas zamieścić słów kilka 
o pełnej cnót dziewicy. Spokojność zjaką znosiła Jat 
dwa wszelkie fizyczne cierpienia, spokojność zjaką pa­
trzała na zbliżający się ostatni moment, okazuje całą 
moc jej charakteru. Dosyć uczczenia jej pamięci. P ra­
wdziwa cnota nie potrzebuje wiele pochwał, błyszczy 
ona w nieśmiertelności. Oby ci wszyscy którzy bliżej 
znali ś. p. Jułję, przy wspomnieniu wzorowego Jej 
życia, czystem sercem westchnęli do BOGA o pokój Jej 
duszy. — A. P.  ■

(A. n.) W  dniu 2gim b. m. i r.. Anioł śmierci zgasił 
pochądnię. która lat 74 przyświecała swej rodzinie.
W tym  dniu zasnęła snem sprawiedliwych w Kielcach, 
ś. p. Felicjanna z Oraczewskich Paprocka, córka Igna­
cego z Przybysławic Oraczewskiego, Starosty Rogo­
wskiego (w Galicji) i Barbary z Sieniawskich Kaszte­
lanki Rawskiej., a synowicą znanego w świecie uczonym 
Felixa Oraczewskiego, Rektora Akademji Krakowskiej
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i  Posła Królewskiego do Francji, jeszcze za pano­
wania Stanisława-Augusta. Wychowana w znakomi­
tym staro-dawriym domu, znanym z pobożności i cnót 
domowych, już w młodości swej zajaśniała niepospo­
litym blaskiem urody i cnoty. Tej cnoty przez całe 
sw e życie była nieodstępnym stróżem i najwierniejszym 
obrazem. W roku 1811 zgodnie z woląRodziców i wy­
borem swego serca, wstąpiła w związki małżeńskie 
z Antonim Paprockim, dziś Emerytem, RadzcąGuber- 
mjalnym i Kawalerem wielu Orderów. Skromna, po­
bożna, łagodna, ze wszystkimi zgadzająca się, była o- 
zdobą i chlubą swej Rodziny. Najlepsza Córka, Żona, 
Matka i Oby watelka, godnie odpow iedziała cichemu a tak 
zaszczytnemu powołaniu kobiety. Pamiętała ó biednych 
i zawsze część swoich dochodów dla nich przeznaczała. 
Jak całe Jej życie, tak i śmierć była budującą. W zru ­
szającym był widok, kiedy czując zbliżającą się ostatnią 
godzinę, wezwała Kapłana; a oczyściwszy śwesiunienie 
przed ROGIEM i przyjąWszy N. SAKRAMENT i 0 -  
Statnie namaszczenie na drogę wiećzhości, ucałowała 
Jego rękę, prosząc aby się modlił za żyjące a dla Niej 
najdroższe O soby: Męża, Córki i Zięcia. Póśzła na ło ­
no PRZEDW IECZNEGO po nagr odę swych cnót, któ- 
remi tu jaśniała.  Cześć Jej ’pamięćrT Pokój Jej‘ du- 
szy! *** ' i

JW . Radca Tajny Baron Piotr  n. Meyendorff, Poseł 
Nadzwyczajny i Minister Pełnom.ocny N, PANA, przy 
Dworze J. C. K. A p o s t o l s k i e j  Mości, wraz z Małżonką 
swoją, w yjeęhał do Petersburga,

Xiążę łjnzto, Sekretarz M iss jiGreckiej, w Petersbur­
g u , przybył do Warszawy z Paryża.

Dziennik Angielski Morning Adiertiser, ogłasza 
następującą wiadomość: Doktor Cartwright z Nouego 
Of te a nu (w Ameryce), twierdzi według osobistego swe­
go doświadczenia, że wyziewy cukrowe wdychane 
przez kika godzin w fabryce cukru, są nieomylnym 
środkiem lekarskim na suchoty. Zwracamy uwagę PP. 
Lekarzy na tę wiadomość; jeżeli się ona sprawdzi, ileż 
to nieszczęśliwych cierpiących na suchoty, zostałoby 
uratowanych! Teraz wszystkie cukrownie są jeszcze 
•w  ruchu,' można poddać doświadczeniu zalecony śro­
dek; upraszamy, o zawiadomienie Redakcji naszej, lub 
też Redakcji Tygodnika Lekarskiego, jako Pisma spe­
cjalnie tego rodzaju przedmiotom poświęconego, o skut­
kach prób, aby publiczność mogła dowiedzieć się do 
jakiego stopnia nieomylnem jest lekaćstwó zalecane 
przez Amerykańskiego Doktora.
• Powieści naszych czasów, Sew eryny z Żochowskich 
Pruszak, taki jest tytuł nowego dzieła, wydanego na­
kładem G. Sennewa/da w 4ch tomach, w pięknej i ozdo­
bnej edycjj. Zapewnie wkrótce będziemy czytali rozbiór 
obszęrny tych utworów, które obrobieniem artysty- 
cznem, czystością języka,. i wyższą nacechowane myślą, 
niepoślednie zajmą miejsce w orygirialriem powieścią- 
pisarstwie krajówcm.j^,

P. Frohlich. w ynalazł w Petersburgu  sposób prze­
rabiania skór foków, ostrą, do grubych tylko robót przy­
datną sierścią pokrytych, na futra miękkie i ozdobne. Te

futra nowego rodzaju mogą być prane z łatwością, nie- 
podlegają zniszczeniu od móli, a mają pozór tak piękny, 
że niewątpliwie do strojów eleganckich użyte zostaną. 
Skutkiem wynalazku V.Frolich, niezliczona ilość skór 
z foków poławianych w Sitce na rzecz kompanji Ros- 
syjsko-Amerykańskiej, znajdzie użycie w Rossji, bez 
wysyłania na wypraw ę do Anglji.

W Berlinie niedawno daWano dwie Iiomedje znane 
na scenie Warszawskiej : Okno na pierwszempiętrze 
J. Korzeniowskiego, i Żona która zwodzi Męża. Trup- 
\>&Włoska P. Bocca, bawiąca obecnie w tem mieście, 
a która mówiąc nawiasem nie wielki wzbudza zapał, 
przedstawiła dotychczas znane u nas O p ery : Łucja, Lu­
krecja, Don-Pasquale, Purytanie, Cyrulik Sewilski, 
Kopciuszek i Włoszka w Algierze.

C e s a r s k i e  Wolne Ekonomiczne Towarzystwo w Pe­
tersburgu, wy daje sw e rozprawy najnowsze, godne upo­
wszechnienia, tyczącesię gospodarstwa wiejskiego, bu­
downictwa, techniki, leśnictwa, i t. d., w języku niemie­
ckim, pod tytułem: Mittheilungen der Kaiserlichen 
freien Oekonomischen Gesellschaft zu St. Petersburg. 
Takowe wydawane są w ciągu roku w 6ciu poszytuch, 
każdy-od’b do 8 arkuszy obejmujących, i są udzielane 
każdemu, kto za cały rok rubla srebr: jednego, pod po- 
wyższyadres wprost do Petersburga, albo do D raF ran -  
eiszka Betzkold, RadcyLeśn: i Gospodarstwa, Członka 
C e s a r s k i e g o  Towarzystwa Agronomicznego: Peters- 
burgskiego, Moskiewskiego i Mittawskiego, franco  do 
Warszawy, prześle, bez opłaty portorji.  Exemplarze 
na próbę tego pożytecznego, a pewnie najtańszego pi­
sma Ekonomicznego, mogą być  przejrzane u Dra Fr:
■ Betzhold.-, it, . ■ , , . * > * ,,

W tych dniach wznowiono w Paryżu  operę Mojżesz, 
kompozytora Rossynięgo. U ,nasz  muzyką tego K om ­
pozytora, grano melodramę pod, tymże samym tytułem, 
k tórą fiossyni, później na Operę wyż rzeczoną, przero­
bił. Słynny finał 3go aktu tego dzieła, k i lkak ro tn iąby ł  
wykonywany w W arszawie  przez znakomitychAmato- 
rów, w koncertach, na cele dobroczynne dawanych; i 
mieliśmy i sposobnośćiuwielbiać w niem talent znako­
mitych,Amatorek naszych.

Pisma pomniejsze Jana Majorkiewicza tomów dwa, 
wyszły mkhAem G .Sennewalda, i obejmują wszystkie 
pomniejsze rozprawy tak historyczne jak filozoficzne, 
a zarazem rozbiory różnych dzieł polskich. Pisma te, 
które są dopełnieniem zbioru kompletnego prac nauko­
wych, zbyt wcześnie zmarłego .pisarza, mogące być na­
byte oddzielnie, stanowią zarazem.,tom IV i Y  ogólne­
go zbioru* Wydanie porządne i ozdobne, jak im  się od­
znaczają wszystkie nakłady P. G .Sennewalda.

Dla młodszej dziatw'y, ulubioną jest Zabawą składa­
n ie  obrazów naklejonych na drzewo, i na wiele części 
pociętych, jakie od lat kilku fabryka Mintera, między 
wielu innemi zabawkami wyrabiała. Ceny tychże kop: 
60 lub rubla, za mappy zaś rs. 1 kop: 50, bardzo przy­
stępne, znaczny im zjednały odbyt. Oprócz tych zna­
nych gatunków', fabryka przysposobiła w tym roku 
podobne obrazy w pudełkach eleganckich,, obejmują­
cych 2, 3 lub 4 takich obrazów, wyobrażających już to



bieg historji Anglji lub Francji, już to sceny z mito- 
logji lub bajek Florjana, już to widoki różnych stolic 
Europy lub znakom itych gmachów. Stosowne opisy 
objaśniają każdy przedmiot, a kom plet taki, przyjem ną 
i nauczającą stanowi rozrywkę dla kilku od razu osób.

W tych dniach przejeżdżał przez W arszawę, udając 
się z kijow a  do Londynu, słynny Inżenier angielski, 
P. K arol Vignolles, kierujący robotam i w spaniałego 
m ostu ńą rzece Dnieprze w Kijowie.

Otrzymujemy listow ną wiadomość, iż znany nasz A r­
tysta skrzypek, P. Nikodem Biernacki, w czasie pobytu 
sw ego na Jasnej Górze w Częstochowie, pragnąć przy­
łożyć się do uświetnienia wykonywanych na chwałę 
BOGA dzieł Religijnych muzycznych, w miejscowym 
Kościele, przyjął chętny w nich udział, i w czasie Nabo­
żeństwa solennego, pod czas Ofertorium , odegrał na 
chórze dwa sola na skrzypcach utw oru Schneidera i 
Schubert ha.

Wczoraj w Teatrze W ielkim przywołani zostali: po 
Operze Mar ja  de Rnhan, Panna Vallesi 2-kroć; po Ba­
lecie Katarzyna Córka Bandyty, Pani Turczynowicz 

■ 3-kroć, Panny: Damse i Karolina Straus  po 2-kroć, 
oraz PP. A lexander Tarnowski, Krzesiński po 2-kroć, 
i Popiel; po tańcu Los Torreadores, Wszyscy.

Piszą z Londynu na d. 13 b. m., że na targu zbożo­
wym, lepsza opinja o pszenicy; najwięcej dopytywano 

( się o pszenicę -zagraniczną, chociaż ceny niezm ieniły 
się wcale.

Zpowodu zbyt m ałej liczby podróżnych udających 
się z Petersburga  do Moskwy i nawzajem, pociągiem 
codziennym wieczornym drogi żelaznej Petersburg- 
sko-Moskiewskiej, takowy od d. 23 z. m. (4 b .m .)  ustał 
do nowego rozkazu. Odtąd pociąg wieczorny w ypra­
wiany będzie z Petersburga  dwa razy na tydzień w Po­
niedziałki i Czwartki, ogodz: 6ej po południu.

W Kazaniu  odbyła się wystawa przem ysłu rolniczego 
irękodzielniczego, G ubernjiNiinónowgorodzkiej, Wia- 
ckiej, Simbirskiej, Penzeńskiej, Kazańskiej i Sarato­
wskiej. W ystawiono 1,892 różnych przedmiotów; wy- 
stawa-ur-ządzona w gmachu Ratuszowym trw ała miesiąc 
cały, a 15,512 osób zwiedziło takową.

A n g l ja .—  M inistrowie w obu Izbach złożyli oświad- 
czenie, że w obec wyraźnie i stanowczo objawionej woli 
narodu, nie myślą wcale zm ieniać dotychczasowej poli­
tyki handlowej kraju (wolny handel); za dwa tygodnie 
zaś, Kanclerz Izby skarbowej swe plany finansowe 
przedstawi. Zapowiedzieli też wniosek o pogrzebie Xię- 
cia Wellington. Aż do przedstawienia projektów  finan­
sowych gabinetu, dotąd w wielkiej tajemnicy trzym a­
nych, oppozycja żadnych działań nie rozpocznie.

, . A u s t r ja . —  M inister skarbu i handlu, otrzym ał O r­
der Korony żelaznej.—  Wychodźtwo z Austrji u tru­
dniono, ograniczając działania ajentów, i zabraniając im 
stosunków z zagranicznemi domami.—  H r: Thun zo­
staje Posłem  A ustrji w  Berlinie; uwiadomił on już o 
tem bundestag Frankfurcki.—  Po dziennikach i w po­
lityce cisza tu zupełna, najwięcej się zajm ują now.em 

• 'Cesarstwem Franeuzkiem-..] ■

B ef.g ja . —  Na dokończenie Kościoła N. M ARJł, 
w Bruxelli, znana A rtystka Panna Teressa Milanollo, 
dała w mieście rzeczonem koncert d. 13 b. m.

F r a n c ja . Paryż 13go Listo:. — W iadomości wa­
żniejszych dziś żadnych nie ma'; Xiążę a z nim większa 
część M inistrów , polują w Fontainebleau. Prawdziwie 
to już Cesarskie polowania: zaproszeni muszą przyby­
wać w m undurach łowieckich; fraki zielone z galonam i 
złotem i, pantalony białe, botforty, berety axam itne; 
w tych dniach krawcy urzędowi nie mało mieli roboty, 
by owe m undury na czas dostawić. —  Ogłoszenie Ce­
sarstwa, nastąpić ma w początkach Grudnia. —  K w e- 
stjadyet Deputatów już jest podobno rozstrzygniętą; De­
putat każdy ma pobierać 10,000 fran:, im posiedzenia 
trw ające przez trzy miesiące. —  We W torek, przed­
stawienie urzędowe w teatrze opery komicznej danem 
będzie.—  Pomiędzy Prefektam i w ielkich zmian się spo­
dziewają; krążą już listy nowych Prefektów , pomiędzy 
niem i wielu legitymistów  znajduje s ię .—  Rząd myśli 
pomnożyć liczbę Konsulów w Turcji.—  Biskup Ren­
nes, wydał okólnik do Proboszczów, polecający, by 
z ambon wzywali wyborców do.głosow ania w jak naj­
większej liczbie za Cesarstwem.—  Dzienniki Ćonstitu- 
tionnel i Pays, połączą się pod jedną adm inistrację; 
Pays  wówczas otrzym a tytuł Dziennika Cesarstwa.—  
Tj południowej Francji donóSzą, żć tam panuje teraz 
tem jlćratura wiosenna': w wielu ogrodach grusze i ś li­
wy kwitną; na targi znoszą z ogrodów nówałje. —  P. 
R otszyld  należy także do spółki zakładającej-now y 
bank, który jednak wM inistrze skarbu dzisiejszym nie 
znalazł wielkiego obrońcy; z tego powodu głoszą, że P. 
Bineau, weźmie dymisję, a jego miejsce zajmie P an  
Fould.— Xdz Vidal, Kapelan m arynarki, m ianow any 
został kawalerem leg ji honorowej.—  In sta Uacja Xięży 
Moinnet, i Guyon-Detafond, Kapelanów smętarza du  
Nórd, odbyła Sięwćzóraj. Xdz Moinnet był d a w n i e j  P a­
storem protestanckim , a kolegajego Kapelanem wojsko­
wym i fundatorem szkółki elem entarnej pułkow ej.
>  ̂ H is z p a n ja . —  D ekret.zw ołania kor.tczów zrobił w iel­
kie w rażenie’; Pan B ran o- Murillo dłu go m usię  opierał, 
ale przegłosowany został przez swych kolegów; którzy 
wszyscy dym isją zagrozili. ' Kortezy jednak długo ob ra­
dować nie będą; zażądają od nich tylko zatwierdzenia 
podatków, praw  wydanych przez gabinet, bez Izb, o- 
raz przedstawią im kilka projektów  kolei żelaznych, 
w  których rząd udział mieć musi. Naprawy w sali Izby 
hiają być ukończone do 15 b. m. —  Jenera ł Narvaez 
przybył do Madrytu; w d. 5 wieczorem' był u K ró lo ­
wej, gdy weszli M inistrowie; rozm aw iał tylko z M ini­
strem  wojny, którego jest przyjacielem; - na innych nie 
spo jrza ł;— ! M inistrowi wojny otw arto kredyt nadzwy­
czajny ua gwardję K rólew ską.—  Do wyspy Kuby wy- 
syłają cztery nowe parostatki kupione w Anglji.

W ł o c h y .—  Iz b y  Sardyńskie  z b i e r a j ą  s ię  w d. 19  
b. m., i rozpoczną zaraz swe posiedzenia; do deputo­
wanych Prezes R atazzi wydał już wezwanie.— W /Yo- 
rencji mówią, że rząd ma zawrzeć pożyczkę 100 mi- 
ljonów ł r : ,  która posłuży na spłacenie dawnych d łu ­
gów dochodzących d o 7 0 lub 80 m iljonów  fr:. L.Toska-
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n ji  rozkazano się oddalić w szystkim  wychodźcom p o li­
tycznym w ciągu tygodnia. —  W Neapolu  Król mią- " 
now af M inistrem  policji P an aMazzu.

R o z m a it o ś c i. —  W  Aren es nntionales w. P aryżu , 
gdzie grywa część towarzystwa da jącego przedstawienia 
\Y Bippodrom ie. zdarzyło się w d. 31 z. m. nieszczęście, 
żc lina, na której *2ch skoczków popisyw ało się , pękła; 
oba tancerze spadli z w ysokości 100 stóp; jeden z nich  
zabił się  na m iejsco. drugi w godzinę potem u m arł.—  
Jedna z gazet francuskich . donosi co następuje o od­
kryciu, które nie może nie spraw ić wrażenia między 
lubow  ni kami nauk kabalistycznych. Jeden badacz liczb, 
postanow ił dociec, czy cyfra g łosów , danych przez lud 
francuz/ii za Luduikipm-Napoleonem  i przeciw niemu, 
nie zawiera przepowiedni przyszłości. Na papierze 
przezroczystym napisał te obie cyfry w ciąż, przedzie­
liwszy głosy  za, od g łosów  p rzec iw , lin ją  prostopadłą, i 
odriąwszy trzy zera w ostatnich, następującym sp oso ­
bem : 7 550796  | 1119. Odwróciwszy papier, czyta się  
bardzo wyraźnie wyraz: E.V1PERECJR (Cesarz). N ale­
ży do tego pisać liczby jakby między dwiema rów nole- 
g łem i linjam i. bacząc, iżby ogony liczb 7. 9. 6, nic w y­
chodziły  za te linje; nadto, liczby mają być zbliżone do 
siebie, i między liczbami kresek za , oraz między prze­
dzielającą ją li ryją prostopadłą, i liczbami kresek p rze ­
ciw , nie ma być żadnego odstępu).—  W odległej u: 
liczce, złodziej nadadł na pijaka w ołając: »Dawaj 
pieniądze albo życie!” »Głupiś!” odrzekł pijany, »pie- 
niędzy nie mam, bom resztę przepił, a życia c i nie 
dam, bo jakżebym zaszedł do domu?”

PRZYJECHALI do W ARSZAW Y.
Badeoi Sćw: Oby: z Mirowa nr 1574; Cassino F ortuna t Ob: j r i -  

ry ż ą  nr6t)3; D rucki-Luherki X lę  z Paryża  nr 1724; H alperl T ytus 
z W rocław ia  nr 410,- KucZborski Józ: Oby: z Raczkowizny nr 5S4; 
Płonczyński Zyg; Oby: z Lubiatów a n r  673; Smirnow Stef: Rzecz: 
I t . S. z Wiednia nr 634; Skarżyński Edm: Oby: z Popowa nr 586; 
Storożenko JuljaŻ ona Tajnego Radcy z Drezna nr 413; W aliner Józ: 
W łaściciel D rukarni z W iednia nr 634; W łodek G abryela Obyw: 
z  Grodna nr 1258.

IV t/jecha li:  Briińer Stan: Kup: do Bruxelli; Dziubeuko Niccfor 
S ad : Hono: do Paryża; Dziekański Hippo: Oby: do W ąsew a; Gedjy- 
miu Ign: Ob: do W ej (łezek; Merfeld Nacz: Pow : do Kalisza; O racze­
wski, Stan: Ob: do Kozienic;, Potocki Stan: lir. do Lw ow a; Szreder 
Marcin Iiuu: doPrusiióaw idzkiPantulcdnO by: do Pułtuska.

B IO Y IIlSlK T ilA .
Do giównego Składu K aw ioru przy ulicy Nowo-Senatorskiej 

N r 477, nadeszły W O O G H O N A  Astrachańskie, S » A -  
R A J A , B A Ł W I t t , .  oraz H A W J O R  prasowany; nie­
mniej R O N l l ł T T I I R Y  Kijowskie suche i płynne, W I N I ©  
Dońskie i W J tJS .O  Szampańskie Afatcpma,.

Dnia l'o Listopada, znaleziono Y ÓSB srebrny pozłacany, z cy-t 
frą j właściciel za udowodnieniem, odebrać pro może pod Nrem  
4U7, przy ulicy Kvak:-Przedm:, u Introligatora.

S A Ł I M P A  kałankow a z czarnym wierzchem nie nowym, 
i Kołnierz Elkow y mało używ any, są  do sprzedania, W iado­
mość pod Nrm 1739, w 'podw órzu, naprzeciw Kościoła Sgo Ale­
xandra, na 2ńi piętrze.—  Tamże są dwa TLOMOK1.

Dnia 16 1). m, w południe, w przCchodzie z Hotelu Saskiego przez 
Krako:-Przedm :, plac przed Zygmuntem, ulicami Senatorską i Mio­
dow ą, zgubiony został ciemny saljanow y NOSIGROSZ, w  którym 
znajdow ało się w  Biletach Banku Polsk: rs. 20, dw a bilety rublo­
w e , i brzęczącą monetą więcej ja k  1 rs-, razem rs.1 23; również 
koim latki, różna próbki i srebrny naparstek. Razem z Nosigroszcm

zgubiono d.wa rodzaje pięknej białej1 Koronki i haftow any Czape­
czek. Uprasza się Zualazcę o zwroi pomienionych pieniędzy i rze­
czy, do Hotelu Saskiego pod Nr 20, za nagrodą rs. 10.

Yk Wyprzedaż różnych Towarów ze Składu f
ę  i m t € i  I,I<7SMI<7SŁ. J

po cenach znacznie zniżonych,
w , kont.yli.uje się ciągle, w  Składzie umyślnie do tego najętym , /v? 
£ '  w- starym  teatrze, przy placu Krasińskich, gdzie znak w skaznje.m

S ą  do sprzedania za pom ierną cenę, A L K I E R I i l  grana­
tow a, k noz tana mi podbita; PŁASZCZ szaraczkow y' wilkami sy- 
birskiem i podbity; SURDUT zimowy i t. p., p rzy  uicy Krako:- 
Przedm : pod Nr 410, W domu Hr: Krasińskiego, na 3 m piętrze 
od frontu; wchód jak do fabryki L u ste r.

KARETA w najlepszym stanie, jep t do sprzedania. W ia­
domość w Hotelu Augielskint.

W  O S T R Y  ( K I  Holsztyńskie św ieże, n a< !e-^
’$ '  szły dzisiejszą pocztą do Handlu W in i Ko-W ,
A  ■»! i iT~m rzeni, Jana Błegsn& gkiego, przy ulicy Sena-/// 

torskiej Nro 432. \

gg ifa  Do uowo-otworzopego głównego Składu M iudw  ii;dn i - .
ś'OM>, nad.sze.dł transport Ł O S O S I A  wędzonego i M I -  

N l A  K O K Ó W  Elblągskich, oraz GROSZKU zielonego iBU - 
"Fnv'  LJONU. Ulica Senatorska N er 496, w  domu Piotrowskich, 

3ci sklep od rogu ulicy Miodowej.
TEUH1V1R, zarazem P iw o w ar, Gorzelany i D ysty la to r, 

k tó ry  się podejmuje Piw o w yrab iać  w różnych gatunkach; po­
siada chlubne św iadectw a względem restau rac ji domów' fabry- . 
cznych i fabrykacji trunków  krajow ych, życzy sobie pod ług  j e ­
go zdalnośei i zdolności odpowiednej miejsce w K rólestw ie lub 
w (b-sarstwie. Dalsza wiadom ość w hotelu Lipskim, przy*ulicy 
Bielańskiej, w R estauracji.

II sr. 13,. miesięcznie, otrzknia S tarsza  PABWA, do Czep­
ków  Strojnych i Negliżowych, kompletnie usposobiona, w  Maga­
zynie przy tilićy Długiej,' w hotelu Polskim .'—  Tamże potrzebne 
sa PANNY podręczne i do nauki.

-  —  — • Ł ,  ,
O S T R Y G I  Holsztyńskie, nadeszły pocztą

dzisiejszą do handlu, J. Ł . Bąuerfeind, p r z y |
ulicy: Krąkow:skip-Przedmieśęie, 

l  ^  ̂

OSTRYGI św ie ż ę , nadejdą dzisiejszą pocztą do handlu 
A. Bysieńskiego, na Saskim plącuj w domu Skw arcow a.

Dzts rano ciepła stopni 4. W czurąj w potuuaiy ciepła 10,
Dziś ra ro  wysokość w ody M IV isie  stóp 4 cali S. ■
TEA TR W IELK I. Ju tro , Rober! i B e r tr a n d  czyli B w a j 7Ao- 

d z ie je .  Rozpocznie część Opepy....

JUTRO, w nówo-otworzonym  .Lokalu P1VVAA 
Baw arskiego na Kufle, z Browaru Kal>er.b.asch,'f-

| l  5 8 8 5 ^  Sciiilc i Klawe, niżej podpisany w łaściciel Z ak ła-(| 
y W lm am Łm  du, zaprasza Lubowników tegoż nektaru, i za- y 

w iadam ia, iż prócz tego dostać będzie można świeżych R I Ę Ł - f l  
B A S  różnego gatuuku i innych Przekąsek. Także, dla przepę- * 

1 chwil błogich dla Sza: Gości, je s t Billard dobrze uregulo-\J 
: oraz P. R a jc sa k  z O rk iestrą  sw oją, grać będzie. ' .1

dzenia
wany

Henie, w ird  ein Schwein ge=ęhiacht,
Morgen w trd ’k zur W u rst gemacht,

V W erthe Gae*te tre te t ein,
I) Aucb w ird  gutes Bajrisch sein, A
/  Rajczak’s Tone w erden schalleu,
[) Jeden w ird es wohl gefallen, ( I
s P rzy  ulicy Nalew ki Nrem 2255, 3ci dom za ulicą F ra n c i-a  
f/szkańską. —  Karol S tó ltz .  y

W D rukarni K urjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszaw a d. 7 (19) Listopada 1852 r.—  S tarszy  CcozmyRadcaDw: L .T .T r ip p lm .


